
R E K L A M A . . . . . . . . . . . . . . . . .

Pan Jan skarży się na uczniów 
Zespołu Szkół Ekonomiczno-
-Usługowych przy ul. Koziel-
skiej, którzy - jego zdaniem 
- wyrzucają śmieci i niedo-
pałki papierosów, ze skarpy. 
Nasz rozmówca apeluje do 
Straży Miejskiej o częstsze 
patrolowanie ulicy Kozielskiej  
i karanie mandatami uczniów, 
którzy zaśmiecają trawnik.

Pan Józef z osiedla Gwardii 
Ludowej zwraca uwagę na 
parking Spółdzielni Mieszka-
niowej „Zachodnia” przy ulicy 
Andersa. Jego budowa rozpo-
częła się na początku sierp-
nia, ale trzy tygodnie temu, 
prace stanęły. 
Nasz Czytelnik zastanawia 
się dlaczego. Jak się dowie-
dzieliśmy, na przeszkodzie 
budowy stanęła studnia, któ-
rą należy zabezpieczyć.

Zadzwoniła do nas oburzo-
na mieszkanka Gliwic, która 
często spaceruje z wózkiem 
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Czekamy na Państwa telefony pod numerem (32) 
230-84-51, w czwartek, od 11.30 do 13.30. A o czym 
informowali nas Czytelnicy podczas ubiegłego dyżuru?

dziecięcym ulicą Korfantego. 
Jednak ostatnimi czasy, nie-
rozważni kierowcy, coraz czę-
ściej parkują samochody w 
niedozwolony sposób, nie zo-
stawiając przepisowego 1,5 
metra przejścia dla pieszych. 

To już kolejny z rzędu przy-
kład bezmyślnego parkowa-
nia zgłoszony podczas na-

szego dyżuru – apelujemy do 
kierowców o rozsądniejsze 
parkowanie, a Straż Miejską 
prosimy o uważniejsze patro-
lowanie ulic i chodników. 

Sfrustrowany Pan Marek za-
dzwonił do nas z informacją, 
że w delikatesach na rogu 
ulic Zwycięstwa i Dolnych Wa-

łów właściciel pożałował chy-
ba pieniędzy na monitoring. 
Za każdym klientem chodzi 
ekspedientka, która uważnie 
obserwuje każdy jego ruch  
i traktuje jak potencjalnego 
złodzieja. Czytelnik zaznacza, 
że w ten sposób zniechęcił 
się do zakupów i na pewno 
więcej nie wejdzie do tego 
sklepu.

Mieszkańcy bu-
dynku przy placu 
Piłsudskiego 2 i 3 
w Gliwicach, skar-
żą się na wrak auta 
dostawczego, od 
kilku miesięcy za-
słaniającego wyjazd 
z parkingu pod ka-
mienicami (fot). 

Samochód nie dość, że zaj-
muje miejsce parkingowe to 
stwarza poważne zagrożenie 
w ruchu. Wielka blaszana 
buda dokładnie zasłania bo-
wiem widok kierowcom wyjeż-
dżającym z parkingu na ulicę 
Gruszczyńskiego - informuje 
jedna z mieszkanek. - Auto 
prawdopodobnie służy właści-
cielowi za „komórkę“ do gro-
madzenia różnych narzędzi i 
na pewno nie jest na chodzie. 
Pod spodem na ziemi leży 

urwany układ wydechowy.  
W imieniu mieszkańców bar-
dzo prosimy o interwencję  
w tej sprawie - dodaje.

Zgłoszenia odbierał 
Michał Pac Pomarnacki
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